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Pojęcie lojalności.
W jtidnem z pism lwowskich czytaliśmy temi 

dniami co następuje:
„Z ogłoszeń składek na zakupno szachów dla 

^ajjś. Pana dowiadujemy się, że ci, którzy na o- 
światę ludu lub na zakupno „Unji“ Matejki dawali 
co najwięcej guldena, składają na zakupno szachów 
jak najochotniej do 50 lub 100 złr. Wobec tego 
faktu nie możemy się dość nadziwić bezczelności 
niektórych organów niemieckich, obwiniających Ga- 
licyę o brak l o j a l n o ś c i ' 1.

Spostrzeżenie to wydaje nam się dość ważnem, 
aby gię na(j niem nieco bliżej zastanowić; schodzą 
81§ tu bowiem względy sięgające głęboko w nasze 
stosunki społeczne, oddziaływujące bezpośrednio na 
narodową i cywilizacyjną przyszłość naszą.

Pozbawieni Dytu państwowego, jesteśmy wobec 
rozlicznych stosunków danej chwili w położeniu 
nieskończenie trudniejszein niż każdy inny naród, 
posiadający samoistny byt polityczny. Trudność tę, 
Jeżeli w jakim bądź innym razie umiemy czasem
obejść znośnie, to zawsze zwycięża nas ona, ile 
razy przychodzi nam godzić pojęcie ojczyzny z po­
jęciem państwa w którego skład wchodzimy, czyli 
niówiąc krócej godzić lojalność z patryotyzmem. 
Wsamej rzeczy, jest to zadanie przynajmniej na 
Pozór nie łatwe; wejrzawszy jednak bliżej w naturę 
Jednego i drugiego pojęcia, musimy przejść do 
przekonania, że gdybyśmy byli społeczeństwem 
uclzi umiejących żyć rzeczywistością, lecz rzeczy- 

wjstośsią pojętą należycie, wedle logiki historyi i1 
niezłomnych praw narodowego rozwoju z jednej, a 
vv e< Ile charakteru i zadań instytucyi państwa z 
drugiej strony,— gdybyśmy, powtarzamy, byli spo- 
eczeństwem, które ponad względy przechodnie 

Uinie w każdem zastosowaniu postawić wieczno­
trwałą zasadę prawdy, bezwątpienia umielibyśmy 
pogodzić sprzeczne na pozór pojęcia lojalności i 
patryotyzmu.

Nie mamy na razie potrzeby omaw ać rzeczy 
znanej, jakie być winne u nas objawy patryotyzmu; 
natomiast dla otrzymania loicznego wniosku, mu­
simy tu zaznaczyć, jakie są nasze objawy lojalności. 
Oto jeżeli kraj biedny, wyrzuci parę set tytięcy na 
duminacye, to się nazywa że fakt taki cechuje lo­
jalne usposobienie ludności; jeżeli sejm skąpiąc, w 
samej rzeczy szczupłych, funduszów krajowych na 
Cele stanowiące dźwignie cywilizacyjne kraju, wy­
bacza stosunkowo dość duże sumy na przyjęcia 
dworskie, to się nazywa lojalnością; jeżeli obywa­
te l , uchylający się ile możności od ofiar dla dobra 
* raju, z narzekaniem na ciężkie czasy, przynoszą 
znaczne, często nad możność datki gdy idzie o 
przypodobanie się sferom najwyższym, to mówią, 
20 .^° lojalności; lojalnością uspra-
Wiedi ,,ia 8 n awet polityczna abnegacya.

Objawy podobne okazują się przy każdej spo­
sobności tak, że nawet zliczyć i spamiętać je tru- 
luO, a bez przesady powiedzieć można, że niema 

rzeczy tak drogiej, którejbyśmy nie umieli poświę- 
cić dla zamanifestowania lojalności. To lojalne u- 
sposobienie nasze cechuje w skutkach swoich tak 
błędne pojęcie samej że lojalności, wytwarza w prak- 
yce następstwa wprost szkodliwe wobec wymagań 

tejże lojalności, że ostatecznie mimo woli i wiedzy 
l!J8zej wychodzi na to, iż chcąc być aż do przesa­

dy lojalnymi, zaniedbujemy te właśnie powinności, 
które na nas wkłada dobrze pojęta lojalność. W e­
dle naszego pojęcia, lojalność wobec państwa pole- 
8a na tern, aby wypełuiać należycie obowiązki 
Względem tegoż państwa, aby w systematycznym  
tez woj u materyalnym i moralnym zapewniać temuż 
państwu kazdoczesne wypełnienie tych obowiązków, 
c°  jest możliwe wtenczas tyUo, jeżeli obywatele 
Państwa posiadać bgdą warunki w tej mierze ni sz-

będne, to jest posiadać będą poczucie obowiązku, 
płynące z oświaty i iizyczną możność spełnienia 
obowiązku, polegającą na dobrobycie. Pojęcie lojal­
ności wobec osoby Panującego zawierać się w'ęc 
musi w tern samem kryteryum. Przywiązanie do 
tronu, dynastyi lub osoby Monarchy bezwątpienia 
lepiej, Szlachetniej i rozumniej manifestować można, 
wzmacr tając przez pracę siły żywotne kraju które­
mu on pauuje, niżeli najwspanialszą błyskotką ża­
dnego lub wątphwego dla obu stron pożytku.

Zastrzegamy się jak najmocniej przeciw przy­
puszczeniu , iżbyśmy niechętnie widzieli objawy 
przywiązania ludności naszej do osoby Najś, Pana; 
Polak nie umie być niewdzięcznym ; sądzimy że 
dość tego przypomnienia dla wykazania w tej mie­
rze prawdy. Chodzi nam tylko o sposób mamfesta- 
cyi tego przywiązania i lojalności. Sądzimy że na 
wyrażone powyżej zasady zgodzi się każdy, a z 
zasad tych wypływa, że objaw lojalności połączony 
z pożytkiem winien mieć zawsze pierszeńsfcwo przed 
każdą mamfestacyą bezpłodną. Tak np. ci, którzy 
zakładali fnndacye posagowe imienia arcyksiężnicz- 
ki Gizeli, spełnili czyn bezwątpienia donioślejszy, a 
zarazem milszy szlachetnemu sercu księżniczki, 
niżeli ci, którzy złożyli w upominku kosztowny 
obraz; tak samo dziś sejm., gdyby zamiast asygno- 
wać tysiące na festyny, ustanowi! na pamiątkę 
odwidzin cesarza wiecznotrwałą fundacyę dobro­
czynną, wywiązałby się stokroć lepiej z okazania 
swej lojalności; tak samo gdyby zakupno Unii na 
własność kraju połączone zostało z pamiątką od­
widzin cesarskich,składknjący na ten cel wywiąza­
liby się z uczucia lojalności lepiej niż w jakibądź 
inny sposcb i t. d. i t. d.

Nie wątpimy ani na chwilę, że tak wspaniało­
myślny, tak o dobro swych ludów dbający Monar­
cha, jak cesarz Franciszek Józef daleko chętniej i 
łaskawiej widziałby takie właśnie objawy przywią­
zania niżeli wszelkie owacye. Wreszcie jeden jesz 
cze wzgląd przemawia stanowczo za tym systemem 
objawu uczuć naszych, że łączy on lojalność z pa- 
tryotyzmem, co jak powiedzieliśmy na wstępie, tyl­
ko pozornie bywa sprzeozne.

Galicya chełpi się swą lojalnością, otóż niech­
że się stara lojalność tę pojąć naieżycie, normować 
ją wedle stosunków i położenia kraju, i godzić z 
patryotyzmem. Inaczej brnąć będziemy dalej w 
bezduszny serwibzm, który nawet u obcych nie 
zyska nigdy szacunku.

Pamiętajmy, że aby być dobrym obywatelem  
państwa, trzeba być przedewszystkiem dobrym sy­
nem ojczyzny.

I N S Z F i u L l I - .  P O L I T Y C Z N Y .

Ziemie polskie.
Od tygodnia prawie krążą niepokojące wieści o rewiry* 

ach w Krakowie, o wydaniu do Bossyi jakiegoś Liunina, po- 
dejrzenego o spisek na życie ks. B.smarka etc. -— nade* 
wszystko zaś, na co największy kładziemy nacisk, o rewizyach 
odbywanych przy współudziale pruskich urzędników sądo 
loych za zezwoleniem p. ministra Lassera czy bez takowego. 
Kie wiemy ile jest prawdy we wzmiankowanych pogłoskach 
to tylko pewna, że one są powszechne, i że wywierają wra­
żenie na opinię najbardziej demoralizujące. W sejmie gotowa­
no interpelacyę o tę domniemaną anarchię czy abdykacyę rzą­
dową w Krakowie, i wstrzymano się z nią dlatego tylko, aby 
bez realnej przyczyny mogą nie pompromitować rządu. —  
W obec tych faktów słusznie zapytuje Ojczyzna : po co ist­
nieje gazeta urzędowa we Lwowie, i jakie jest jej powołanie 
—  jeśli nie to właśnie aby strzedz ludność na podstawie u- 
rzędowych danych od wieści szkodliwych dla powagi rządu 
i państwa?. Ozy też może chce „Gazeta Lwowska" aby eopi 
u i a  publiczna uważała milczenie jej za potwierdzenie nipo-- 
kojących wieści?., w takim razie interpelacya w sejmie sta­
łaby się obowiązkiem..

Wprawdzie Czas donosząc o wzmiankowa.nych zajściach 
jakoby zaprzeczał pośrednio niektórym podan.jm, lecz zaprze­
czenia te mówiąc, że p Duniń został „ o d d a n y "  władzom 

rossyjskim jako „ n i e p o s i a d a j ą c y  ś r o d k ó w u t r z y m a -  
n- i a“ , większe tylko ieszczG wywołać mogą zaniepokojenie, 
zwłaszcza, że Moskale odebrawszj' aresztowanego, oddali go 
zarąz Prusakom, którzy wzięli go do Berlina.

Z e  Ś n i a t y n a  donoszą, że posłem sejmowym z gmin 
wiejskich wybfarńb tam gr. kat. dziekana Michała Korzyńskie­
go, proboszcza z Wołczkowic.

Dziennik Poznański umieszcza korespondencyę z Litwy 
którą tu streszczamy :

„ Od czasu kiedy Litwa została przerżnięta linią kolei 
żelaznej, ruch handlowy, umysłowTy, i rolnictwo znacznie się 
podniosły; inne życie wstąpiło w mieszkańców, łatwiej im 
wyjrzeć poza granice swej ziemi, łatwiej zbyć produkta i po 
wyższe, cenie; okolice zmieniły się i przybrały inną postać: 
tam, gdzie niegdyś panowała cisza i wiatr kołysał szczytami 
dębów stuletnich, świadków zgasłej przeszłości, teraz przelot 
lokomotywy budzi z zadumy i w miejscu wyciętych lasów, 
ro ztaczają się lany złotej pszenicy. Tylko Polesie litewskie 
zostało jakby w zapomnieniu; tutaj wszystko idzie dawnym 
trybem i zawsze można powtórzyć z Pofem : „W oda stoi, 
wiatr nie wieje, lud po puszczach mało sieje." Komunikacye 
utrudnione, zboże trzeba dostawiać o kilkadziesiąt mil do ko­
lei, lub spławiać wodą i nieraz wziąć cenę o wiele niższą 
od istniejącej; sprzedaż na miejscu nie wszędzie jest możebną 
Mówiono o projekcie budowania żelaznej kolei brzesko brań­
skiej i połączeniu Pińska z najbliższą stacyą kolei brzesko- 
smoleńskiej Kossowo; pomimo starań osób interesowanych 
projekt nie był zatwierdzony i świetne nadzieje spełzły na 
niczem. Jednak możemy oczekiwać w przyszłości zmian wiel­
kich, rząd bowiem przeznaczył już ośm milionów rs. na osu* 
szenie biot i prace mają się rozpocząć pod przewodnictwem 
inżyniera Żylińskiego. Korzyści stąd widoczne, naprzód o- 
groinne obszary biot (jak Hryczyu i inne) zamienione zostaną 
mi grunta uprawne, po wtóre: sianożęcia nie będą zalane, ka> 
nmy przekopane sprowadząwodęwkoryto rzek i statki pa­
rowe będą mogły chodzić przez całe lato a nie do połowy 
czerwca tylko, jak to miało miejsce w zeszłym roku, z przy­
czyny wyschnięcia wody. Parostatki^ stanov ;ą jedyną prędszą 
komunikaoyę Polesia.

Przeszłe suche lato było whlką klęską dla Litwy, poża­
ry niszczyły wsie, cale obszary lasów, paliły się bezustannie, 
ziemia zwęglona we wnątrz zapadał? się pod stopami i mnó> 
stwo siana poszło z dymem; wiosna teraźniejsza mroźna i zi­
mna prowadzi do końca zniszczenia, spóźnione zasiewy nie 
wróżą dobrze, a zmarzłe pastwiska zmuszają większą część go­
spodarzy zbywać inwentarz swój za bezcen, gdyż uietylko 
siano, ale i słoma nawet wyprzedane po wysokiej cenie. Ka­
żdy czeka niecierpliwie dni ciepłych, może Maj nie zawiedzie 
oczekiwań."

Z Chełmu donoszą że dnia 11 (23) Maja odbyć Się miał 
tamże a k t  połączenia Unii z prawosławiem. Na zjazd ter z '  
Petersburga przybędą: minister spraw wewnętrznych Timaszew, 
minister oświecenia publicznego i prokurator synodu hi\^¥«l- 
stoj, radca tajny Maków, generał gubernator hr. K otzeb b^  
Prócz gubernatorów, których zapewne będzie kuku, do 20< 
księży, po 2ch deputatów z każdej parafii, z całej gubernii 
naczelnicy powiatu, straży ziemskiej, konuoarze włościańscy 
np. jednem słowem Chełm będzie w niezwykłym ruchu.

Austrya.
Minister Banhans otrz;rmał dyjnisyę. Hrabia Hieronim 

Colloredo Mansfeld został mianowany ministrem rolnictwa, a 
Clilumecky ministrem handlu.

Donoszą źe podróż cesarza do Galuyi zakwestyonowana 
Podróż ta ma być odłożoną dla tych samych powodów, dla 
jakich odwiedziny cesarskie w Monachium odwołane został;', 
i dla których N. Pan po raz pierwszy od czasu koronacyi 
nie odbędzie osobiście otwarcia parlamentu węgierskiego —  
przyczyny te są : nasamprzud wielkie znużenie N. Pana po* 
dróżą po Dalmacyi, a wreszcie znaeżne koszta poniesione w 
czasie tej podróży przez budżet dworski, Stanowczego jednak 
nic niema.

Podczas zielonych świątek obradowany austryackie sto­
warzyszenia robotników', stronnictwo umiarkowańsze w Wie* 
dniu, radykalne zaś w Neuderfól. Zgromadzenie wiedeńskie



ięlo długi szereg zbawiennych rezolucyj. W  Neuderfol 
ca z powodu zagrażających zaburzeń zgromadzenie

litawskie już są zamknięte z wyjątkiem ga- 
ż dalmackiego, który w Środę rozpoczął swo 

zna.

Niemcy.
ie Presse donosi z Berlina, iż ma być ogło- 

bst w formie noty obiegowej, stwierdzający naj. 
e Niemcy nigdy o tem nie myślały, aby zabu- 

pragniony w Europie pokój, i że Rossya najlepiej prze­
konała się o pokojowych dążnościach Niemiec.

Śledztwo wstępne rozpoczęte z powodu zeszłorocznego 
zamachu Kullmanna na życie p. Bismarka przeciw berlińskim 
stowarzyszeniom katolickim i ich naczelnikom, a w końcu L ip ­
ca z. r, zawieszone, zostało już teraz ukończonem. Akt oska­
rżenia oddał proknrator sądowi miejskiemu ; rozprawy rozpo­
czną się prawdopodobnie w Czerwcu.

W a n c y a

Donoszono już, że były prezydent republiki francuskiej 
Thiers, konferował od kilkn tygodni z dyplomatami państw 
zagranicznych we Francy i; doniszono również, co odpowie* 
dział na zarzuty; obecnie korespondent paryski clo Daily News 
potwierdza to wszystko i podaje jeszcze wiadomości następu­
jące : „Pan Thiers od kilku tygodni już porozumiewał się 
przez pośrednictwo poselstwa moskiewskiego i jakiegoś innego 
ajenta z osobistym swoim przyjacielem, ks. Gorczakowem. Sta* 
nęła prawie umowa, że p, Thiers widzieć się będzie z carem 
moskiewskim w Brukseli. Nie jest także tajemnicą, że p. Thiers 
odwiedzając często ks. Orłowa, starał się ubiedz argumenta, 
używane w Berlinie, celem skłonienia Moskwy do popierania 
planu księcia Bismarka —  zmierzającego do ubezwładnienia 
Erancyi. Mówiono tam przeciwko Niemcom, poruszono całą kru- 
cyatę ultramontańską, że rząd francuski jest szablą ultramou* 
tanizmu i że Belgia, która przeprowadziła uchwalę z 24. ma­
ja, podaje się za narzędzie frakcyi klerykalnej. ,

„Nie będzie w stanie pan Thiers zbić tego. Ale może 
prosić cara ażeby nie wyrokował dopóty, dopóki nie odbędą 
się wybory do senatu i nie zbierze się nowe Zgromadzenie 
narodowe. Powie także Thiers, że jeśli repubublika francuska 
reprezentuje szablę ultramontańską, to winien temu były po­
seł niemiecki Arnim, który dawał otuchę spiskowi fuzjonistów 
dążących do obalenia Thiersa. Jeżeli lir. Arnim nie słuchał 
instrukcyj Bismarka, to reprezentował niezawodnie jakieś 
wpływowe stronuistwo pruskie. Starać się będzie p. Thiers 
główuie o to, ażeby dowieść carowi, że rzetelnie republikań- 
ski rząd we Erancyi, reprezentujący jedynie i otwarcie rnili- 
liony pracujące a niemający żadnych dynastycznych interesów 
który mby zależeć mogło coś na wojnie, iż rząd taki sam 
przez się jest najlepszą rękojmą polityki pokojowej.

Korespondent kończy uwagą, że konfereneya tego rodza­
ju Thiersa z carem, wywoła wielkie zmiany w samej Fran 
cyi. Jeśli nie skłoni Mac-Mahona do ustąpienia, to zniewoli 
go przynajmniej do złożenia rządów w ręce gabinetu.

O tem, że konfereneya taka odbędzie się, donosi także 
korespondent paryski do Koln Ztg. Ultramontuńskie tenden- 
cye we Francyi nie podobały się w Petersburgu, a ponieważ 
jak pisze korespondent, rząd moskiewski iguoruje MacMahona 
i rząd jego, więc gabinet francuski zwrócił się do Thiersa o 
interwcncyę dyplomatyczną, gdyż Thiers ma nietylko wzięcie 
u cara, ale do dziś zagranica uważa go za najzdolniejszego 
męża stanu Francyi.

Anglia
Z wiarogodnego źródła donoszą do „Neues Fr. Blatt.u że członek 
angielskiego parlamentu p. Poppe -  Hennessey udaje się w 
podróż do Rzymu w celu doręczenia papieżowi petycyi biskupów 
irlandzkich, w której upraszają papieża, aby nie szczędził ze 
swej strony najcięższych ofiar do pojednania się z W lochami, 
gdyż pojednanie to jest wyłącznym środkiem, za pomocą któ­
rego Niemcy zostaną izolowane.

Wiocliy.
Deficyt włoski okazuje się z projektów budże­

tu na rok 1876 niższym o 23 miljouy. —  Biuro senatu wno­
si o zniesienie art. X I. ustawy rekrutacyjnej, która domaga 
się powoływania księży do służby wojskowej w linji. —  Po­
siedzenie parlamentu włoskiego z dnia 15. przeszło na upom­
nieniu ze strony prezydenta ministrów, by komisye przedłoży­
ły jak najspieszniej sprawozdania o konwencyi kolejowej i o 
nstawach co do bezpieczeństwa publicznego. Foce della Veri- 
ta skonfiskowauo w Rzymie za ogłoszenie adresu towarzy­
stwa dla interesów katolickich do niemieckich pielgrzymów, 
przybyłych do Watykanu z zapewnieniem wytrwania w wierze.

Serba.
Książę Milan, jak donoszą z Belgradu, w towarzystwie 

prezesa ministrów, ministra finansów i robót publicznych wy 
biera się W podróż po krajach, przyczem ma zamiar obejrzeć 
roboty przy wytykaniu kolei. Minister sprawiedliwości mial 
wysadzić osobną komisyę, celem wypracowania projektu do pra­
wa o zaprowadzeniu ksiąg hypotecznych.

W  tych dniach zapłaciła Serbia roczny haracz Turcyi
Wedle prywatnego telegramu do Tagblatt ma przeby­

wać obecnie w Petersburgu były serbski prezes ministrów

Marynowicz w politycznej misyi. Car przyjmował go u siebie 
krótko przed odjazdem.

W  przewodnim artykule, rozbierającym zmianę wielkie­
go wezyra, pisze Serbski Vidovdan: Essad Pasza nowy w. 
wezyr może oyć dobrym, prawdziwym politykiem, a jako ta­
ki przeszkodzi nieuniknionym starciom^’ między Konstantyno­
polem i wasalami, z czego dla Turcyi niewątpliwe wypłyną 
korzyści.

S s jm  -we L w o w ie .

Posiedzenie X X . dnia 18 Maja
Petycyj nowych 8, między temi gmina miasta LWowa 

w sprawie propiuacyjnej; Stowarzyszenie bibliteki prawa o za­
pomogę 20 ) guld. wydział powiat, rzeszowski o subwencyę 
20.000 na Dudowę drog; miasta Podgórze i Krosno o zalicze­
nie w poczet tych miast, które mają być wyjęte z pod prawa
0 zniesieniu propinacyi.

Marszałek podaje do wiadomości, że przewodniczącym 
komisji propiuacyjnej w miejsce p, Grossa (który ustąpił) wy 
brany został p. Wężyk.

P. Rydzowski składa do laski wniosek: Sejm wyzna­
czy 5000 guldenów rocznie na ^ p szS  umięszczauie szkoły 
sztuk pięknych w Krakowie, albo 10.1,000 guld. na wybudo­
wanie osobnego gmachu. (Wniosek dostatecznie poparty bę­
dzie regulaminowo traktowany).

P. Siwiec poparty przez włościan Laskorza, Kuzarę, 0 - 
skarda, Kueyłowskicgo, Jędrzejewskiego, Hubara, Pełeoha, 
Zaklińskiego, Kocka itp. stawia wniosek o zniesienie Rad po­
wiatowych, jako niepotrzebnych. (I ten wniosek będzie regu­
laminowo traktowany, a bezwątpienia będzie zaraz w pierw­
szym czytaniu odrzucouy,

Na wniosek p. Podlewskiego przekazano kilka petycyj 
do odpowiednich komisyj, między temi petyoyę zarządu z mu­
zeum z Rapperswyl o subweucyę do kom. budżetowej.

Z porządku dziennego sprawozdanie Wydziału krajowe 
go o projekcie przyjęcia szkoły dublańskiej na koszt kraju o- 
desłano do komisyi kultury krajowej.

P. Badeni Józef imieniem komisyi kultury krajowej przed 
kłada projekt o ochrouie własności polowej ztożouy z 66 pa­
ragraf >w. W dyskusyi jeneraluej zabrał glos tylko p. Gnie­
wosz, wyłuszczając zalety projektu, lecz zapowiadając popra­
wki do §§. 42 i 43. —  Oprócz ustawy komiaya propon uje 
także następującą uchwałę.

Zważywszy, że w projekcie do ustawy o ochronie włas­
ności polnej powołane są postanowienia, których znajomość
przy wykonaniu ustawy jest potrzebuą. Sejm wzywa Wydział 
krajowy :

1. aby równocześnie z ogłoszeniem niniejszej ustawy
poleci! wydrukować książeczkę w obydwóch językach krajo­
wych, któraby prócz tej ustawy zawierała ustawy i postano­
wienia na jakib się ona powołuje ;

2. aby książeczkę tę jak najrychlej wszystkim gminom 
przełożonym obszarów dwursRich bezpłatnie rozeslak

Dyskusya specyalna rozpoczęła się bardzo bałamutnie. 
Poprawek mnóstwo, po większej części zupełnie nieuzasadnio­
nych, a najczęściej sprzecznych z ustawa cywilną, którą spra 
wozdawca co chwila przypominać musi. Głównym poprawko-; 
wiczem jest jak zwykle p. Krzeczunowicz, i posuwa drobnost
kowość tak dalece, że aż p. Grocholski musi wzywać Izbę,
aby uważała, żeby poprawkami nie popsuli ustawy i nie 
przewlekał' rozpraw. Wniosek p. Kaminskiego o przyjęcie u- 
stawy en bloc upadł, a,e to uiuitygowalo cokolwiek zawziętość 
poprawkową.

Specyalna rozprawa nad ustawą o o c h r o n i  ewłasnoś* 
ci polowej toczyła się głównie około § 3, który w szczegół’ 
ności określa, kto popełnia przestępstwo połowę.

Dłuższa rozpraw a wynika także przy § 7. który opiewa: 
„W  m iejscow ościach, gdzie zachodzi tego potrzeba, a m iano­
wicie* gdzie często zdarzają się szkody nocne, może starostw o 
zakazać pasania nocną p,,rą

P. Folanowskt nacechował z jaskraw ą prawdą, ja k  da­
lece ow e pasania nocne bywają szkolą niem oralności i zb rod ­
ni po wsiach, i zażądał, aby ustawa w zasadzie zabroniła pa­
sania nocne, a tylko żeby w yjątki by ły  dozw olone.

Pizeciwko temu, jakoteż przeciwko paragrafowi komisyi 
mówią pp. Krasicki, Zakliftski, Gross, i Skrzyński. Pp. Wodzicki
1 Abraliainowiczprzemawiali za wnioskiem kpmisyi P. Gross za­
żądał odesłania tego paragrafu do komisyi dla lepszego roz­
ważenia. Izba jednak przyjęta § w tekście komisyi.

Marszałek przerwał dalszą rozprawę, odkładając ją do 
następnego dnia.

Przed zamknięciem posiedzenia uchwalił sejm na wilio 
sek p. Grocholskiego.

„Na przyjęcie cesarza przeznacza się z funduszu krajo­
wego 25.00J guld. jako dodatkowy kredyt na rok 1875 i u 
poważnia się Wydziat krajowy do rozporządzenia tą sumą we 
dhig własnego uznania.11

Koniec posie ęeuia 0 godzinie 3. 40 minut popołudniu.
Posiedzenie X X I d. 19. Maja,
Pomiędzy petycyami, które tfpiyuęly dzisiaj, znajdują 

się dwie o subwencje. (Gminy Podkamień o 2000 g ii. na bu* 
dowę szkoły, i powiatu Rudeckiego o 4000 na budowę dróg) 
i miłośników sceny polskiej we Lwowie o jednorazowy dat", 
na ozbobienie sali teatraluej z powodu przyjazdu cesarza Po* 
dobuą petycyę wniosła już dytekeya teatrn poprzednio. Ko- 
misya budżetowa jednak bacząc na to, że utrzymanie i e- 
konstrukeya sali teatralnej należy do obowiązków administra- 
cyi skarbkowskiej, odmówiła prośbie, a więc wyżwzmianko- 
wana petycya pozostanie zapewne także bez skutkn.

Po przekazaniu petycyj do odpowiednich komisyi przy­
stąpiono do porządku dziennego tj. do dalszej rozprawy spe­
cjalnej nad ustawą o policyi polowej. Znowu drobnostkowych

karnyc i ° °  |  ’ “ ,aU° ł 0 W dłiale 0 Postanowieniach
Posłowe Wężyk, Hausner, Polauowski Mn,. . , - T- 

sicki, Szuszkiewicz, Bilous, Peiech, Tyszkowski < r  l’  ' 
Gniewosz, Jędrzej iwicz, Kaczala, Chrapek Krzećz CJ>uW®kl' 
wadowski . Król zapowiedzieli Oprawki do S  Za'
cej jak 31 paragrafów. Z takowych przyjęto na wridsek p' 
Biłousa, aby za uszkadzanie drzewek przy drogach ściągać

Kaię po *s gUiCl. uu MIUM. iia  wmuocu umwego n j |
kreślono §. 22., który orzekł odpowiedzialność slużbodawców f 
w takich rażach, jeżeli niedokładne wydali polecenia lub jeże \ 
li wydali je osobie niezdolnej do należytego wypełuieuia po- ! 
leceń, jeżeli wysyłając bydło na pastwisko, nie obznajomih i 
pastucha z granicami tegoż; §. ten usunięto jako niewykonalny 

Trzeci dział ustawy o policyi polowej traktuje' o straźj I 
polowej; §. 28. opiewa:

Dla ochrony własności polnej od szkód ma być ustano i 
wioną najdalej w rok po ogłoszeniu niniejszej ustawy stała • 
straż połowa i jako taka zaprzysiężoną. i

Każda gmina obowiązaną jest dla ochrony własności 
polnej w jej terytoryum położonej, ustanowić wspólną zaprzy­
siężoną straż połową, a mianowie, przynajmniej jednego straż- ’ 
nika na 500 hektarów (863 morgów n. a.)

Równy obowiązek ciąży na obszarze dworskim co dc 
grnntów w obrębie jego położonych.

Kilka gmin lub obszarów dworskicn, lub obszar dwor 
ski z gminą, mogą za pozwoleniem Starostwa ustanowić 
wspólną straż połową.

P. Skrzyński zażądał, aby §. ten został przyjęty podług*' 
projektu rządowego, który „zaprzysiężoną straż połową stawii ; 
pod bezpośredni nadzór żandarmeryi, tudzież aby nie speeyfi-! 
kować, ile ma być strażników, lecz oznaczyć poprostu straż- i 
ników w odpowiedniej iłoaci;t Tę ostatnią poprawkę, popartą j 

Krzeczunowicza przyjęto znaczną większością.
Drugi wniosok Skrzyńskiego tyczył się §. 30., który 

opiewa: „Koszta utrzymania straży ustanowiouej przez gininj 
rozkładane będą na posiadaczy w wstosunka posiadanej prze­
strzeni". Ustawa francuska przepisuje w tym względzie skalę 
pudatku opłacanego z gruntu, p. Skrzyński żąda takiego samego 
postano wienia.rzez 

Przyjęto.
Przy $. 43. wszczęła się na nowo dyskusya; opiewa oi 
„Jeżeli obwinionym jest właściciel lub prźolozony ob 

szaru dworskiego, lub też członek Sądu §. powyższym usta 
nowionego, również jeźBli członek sądu poszkodowanym, na- i 
tenczas powolanem jest do przeprowadzenia postępowania 
karnego w pierwszej iustancyi Starostwo."

Gniewosz oświadcza się przeciwko wyjątkowej jurys 
dykcji, jaką ten §. ustanawia na właścicieli lub przełożonych 
obszarów dworskich, i stawia wniosek aby jurysdykcja tylko ; 
nad tymi obwinionymi należała do starostwa, " Którzy są i 
członkami sądu. Paragraf ntrzymuje się w tekście komisji

Uchwaliwszy jeszcze §§. 41.— 47. Izba przerwała dalsze 
obrady do wieczora. Zanim jednak marszałek zamknął posie 
dzenie, odczytano jeszcze dwa wnioski nowe, a mianowicie:

1. P. Kamińskiego Ignacego'. Zważy wszy, że w naszym] 
kraju mieszkają dwie narodowości, polska i ruska; z waży wszy, 1 
że pożądaną jest regulacya wzajemnych stosunków obu tych i 
narodowości która w r. 1860 nie przyszła do skutku: poleca 
się Wydziałowi krajowemu, aby rozpoznawszy stosunki kraju j 
na przyszłą sesyę przed.ożył odpowiednią ustawę.

Pod wnioskiem tyir są podpisani także kś.1’ Czartoryski,' 
Smolka, Hausner; będzie on regulaminowo traktowany. :

2. Gniewosza projekt noweli „do Ha tą wy drogowej 
zmieniający fo. 3., 9 ,  12. i 18. istniejącej ustawy drogowe)' 
Odesłano do komisyi.

Marszałek odracza posiedzenie do godziny 7. wieczorem; 
Wieczorne posiedzenie. Początek o godzinie ( 8  
Nasamp-zód odczytano wniosek nowy, do laski' złożonj 

przez świętojurców, skoalizowanych tym razem prawie ze 
wszystkimi włościanami mazurskimi. Motywując, źe język nie­
miecki jest rządowym, że nżywa go wyłącznie wojsi iwość, 
że młodzież z powodu słabej nauki języka niemieckiego w 
szkołach średnich, doznaje trudności naukowych na wszechm 
cach i technikach, że dotychczasowa nauka języka niemieckie­
go w 3 i 4 klasie szkoły ludowej nie odpowiada potrzebie, 
żądają wnioskouawcy: i )  aby język niemiecki już od 2. klas* 
ludowej był obowiązkowym przedmiotem. 2) aby w niższyct 
klasach szkół średnich oprócz obowiązkowej nauki języka 
niemieckiego, przynajmniej jeden przedmiot inny, a wk.Esach 
wyższych, przynajmniej dwa przedmioty inne były wykładane 
w języku niemieckim. Wniosek ten “ będzie regulaminowo 
traktowany.

Izba przystąpiła potem do dalszej rozprawy nad ustawą 
o policyi polowej. Z malemi poprawkami, ale wśród ciągłego 
stawiania poprawek, uchwalono § j. 47 -  52. Dopiero przy 
§. j 3 wynikła dys isya obszerniejszych rozmiarów, opiew oi 

Jeżeli wmsciciei zajętego bydła nie jest wiadomym po 
szkodowany będzie miał, po 30 duiacl od zaiecia « 1  
dać od przełożonego gminy spieniężenia takowego '

Uzyskana ze sprzedamy 1 wota posłuży przedewszystkie.n 
do pokrycia przysądzonej szkody, oraz kosztów prawnych, 
leszta zas będzie złożoną do depozytu, a jeżeli właściciel, , o 
mimo zarządzonego poszukiwania, nie zgłosi się wciągu roku, 
wniesioną do kasy Rady powiatowej. g

P. Krasicki sprzeciwiał się oddaniu pieniędzy do kasY 
„Rady powiatowej", albowiem przeciwko tej instytucyi punie 
w 't.ęt od wschodu łc zachodu, i wlaśn.e świeżo został wnie­
siony do Sejmu projekt zniesienia jej. Izba przyjęła wvwodV 
jego przeciągiem zaprzeczeniem. Krasicki między innemi dci 
wodził, że od kreowania Rad powiatowych datuje się lichw:- 

Odpowiadają pp. Abrahamowicz i Grocholski. 1 m osta- 
tm szczególnie zaprzecza, by od wschodu do zachodu parowa 
ła niechęć prziciwko instytucyi Rad powiatowych Nie - 
sporadyczna objawia się tylko u tych, Którzy hibTa e-osneda- 
rowtó b «  M a e ,  kont,-cli. W .„ „s,k  „  S a jL e W l f j  
lub petycje tu i owdzie w kraju fabrykowane, nie dowodź? 
niczego, bo papier jest cierpliwy. ^

p.p. Pełech, Krasicki (powtórnie), Antoniewicz ( w ś J  
powszechnego gwaru), podobnież Zakliński szeioko nrawia o 
szkodliwości autonomii, reprezentowanej przez Rady poi' ato 
we. chociaż nikt ich me słucha. A jest tam mowa co hwib 
o „tiaharach," „nużdi", połeżnosty" i t p nełn. w
guście „ybo“ i „y ły ". Laskosz po mazurska s e k u n d i i ^ .  
prawiąc o ciężarach a zapominając, źe największym cieżareń* 
dla kraju są właśuie posłowie tacy, co biorą po l  Lid dve* 
na to tyiko, aky w reprezentacyi krain t... - ę ulu- .
rozbrat wrarstw społeczeńskich, i trawić Ulol‘st£*nn'
przewlekaniu obrad sejmowych. T  °ZaS na 8W;twolne^

f ° . I ~ \ ie SPraw^ zdawcy (Badeniego Jozefa) oaesla»>*
§§. 53. i 54 do komisyi dla jaśniejszego nstyh,0wan'a w ^  
z poprawką ks. Kaczaly dotyczącą p r ^ r ó c e id a  u s z k o d z o ^  
przedmiotów do pierwotnego stanu. 1

n: 
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§ 60— 62 przyjęto; przy pierwszym ustąpię § 63 który 
przepisuje, „że kary pieniężne wpływają do kasy właściwej 
Rady powiatowej" stawia p. Skrzyński poprawkę, aby kary 
te wpływały do „kasy gminnej na fuudusz kasy zaliczkowej 
tejże gminy," bc straż połowa jest iustytucyą często gminną 
a nie powiatową. Krasicki i Chrapek popierają to samo p. Skwar* 
czyński przyporaiua że dotychczas kary za przestępstwa poło­
wę wpływały do funduszu kultury krajowej, ściągane przez 
starostwa, i dawały do roku 5000 g id , radzi tedy aby nie­
zmierna?, ich przeznaczeeia. P. Chrzanowski wnosi obracanie 

ai polowych na fundusz szkłoły miejscowej, bo nie wszędzie 
są kasy pożyczkowe. P. Krzeczunowicz popiera myśl Skrzyń- 

lego, a uadto stawia dwie inne poprawki, dotyczące prze- 
“ l,lQy kar pieniężnych na kary aresztu, i prosi, aby wszyst* 

18 poprawki wraz z paragrafem odesłać do komisyi.
kaiagiaf' odesłano do komisyi. Resztę paragrafów tu- 

, zle" tekst roty przysięgi dla strażników polowych przyjęto 
ez rozpraw, podobnież dwie aezeliicye, polecające W y działo- 

Wi krajowemu wydrukowanie osobnej książeczki, zawierającej 
“ sfawę połową z objaśuiającemi postanowieniami, i rozesłanie 
""kowej gminom i obszarom dworskim bezpłatnie.

Na porządek przychodzi s p r a w a  p r o p i n a c y j n a .  
Sprawozdawcę p Madejskiego uwalniają od czytania sprawozda- 

Ula- P. K r z  e c z u u o w i c z  zabiera głos i stawia wuiosek 
°d  r a c z a j ą c y ,  (głosy: aha!) aby projekt zwrócić do ko- 

z poleceniem obrobienia go podług zasad, projektowa­
nych przez mówcę. P. Krzeczunowicz oświadcza przytem, że pro­
jekt jego najnowszy pozyskał sympatye wielu kolegów nietyl- 
ko większych posiadłości ale i miast, i żąda, aby go jako na- 
glący, poparty 55 podpisami, bez drukowania i bez dalszej 
Jyskusyi przekazać komisyi.

Sprawozdawca M a d e j s k i  obawia się, żeby przez od 
roczenie w skutek najnowszego pomysłu p. Krzeczunowicza 
8Pr&wa znowu nie przyszła na ostatni dzień sesyi, i uie zo- 
st&ła zepchniętą, wszelako nie ma innej rady, a wrięc zgadza 
Slą na odesłanie do komisyi.

Izba jednogłośnie przyjmuje wniosek odraczający p. Krze- 
ezunowicza. Koniec posiedzenia o godz. 10 l/,i.

P o s i e  d z e n i e  X X II . dnia 20. Maja. Początek o godz. 
10\V Posłów obecnych około 120. Publiczności mało. Pety- 
cyj nowych kilka bez ogólniejszego znaczenia.

Iuterpelacya p. S k r z y ń s k i e g o  zapytuje rząd, dla cze 
na wszechnicy wowskiej wbrew rozporządzeniom minister ~ 

8twa utrzymywani są dotąd profesorowie, nie umiejący języ­
ka krajowego.

P. B i ł o u s  składa do laski wniosek, poparty bardzo licz­
ne) względem zakładaniu w kraju różnych s z k ó ł  f a c h o ­
wy c h ,  jakoto pszczelnictwa, jedwabnictwa, tkactwa itp. 
^niosek ten uznauo za naglący, jednakowoż będzie wydruko­
wany i przyjdzie do pierwszego czytania.

Z porządku dziennego motywuje dr. R y  d z o w sk  iwnio* 
sęk swój o subwencyę rocznych 5J0J guld. lub wybudowa­
nie gmachu dla szkoły sztuk pięknych w Krakowie. Odesła­
no do komisyi budżetowej.

P. S i w i e c  uzacadnia swój wniosek o zniesienie Rad po­
wiatowych, jako zupełnie niepotrzebnych, bo przez 100 lat 
ich nie było. Powiadają panowie, źe rady powiatowe są szko­
łami autonomii —  ale w szkołach tych uie można się nicze­
go uanczyć, v, ięc należy je skasować. —  Wniosek odrzucono 
natychmiast; tylko niektórzy włościanie głosowali za nim. (d.n.)

Komisy a propinacyjna przyjęła projekt posła Krzeczuno­
wicza z małoznacznemi zmianami za swój. Sprawozdanie już 
gotowe: referentem w Izbie będzrs poseł Krzeczunowicz.

Wiadomości miejscowe i potoczne.

—  R a d a  O d d z i a ł u  bohorodczańsko nadworniańsko 
stanisławowskiego c. k. galic. Towarzystwa gospodarskiego 
tąprasza szanownych członków Oddziału na IV. Walne Z gro­
madzenie, które się odbędzie w Stanisławowie dnia 29. Maja 
18/5. o godzinie 10. rano w sali Rady powiatowej.

P o r z ą d e k  d z i e n n y :  1. Odczytanie protokółu z
ostatniego posiedzenia. 2. Sprawozdanie z czynności Rady 
Oddziału gospodarskiego. 3. Sprawozdanie z posiedzenia IX , 
Nadzwyczajnego Walnego Zgromadzenia Rady Ogólnej c. k. 
Towarzystwa gosp. gal. odbytego d. 13. Maja b, r. we Lwo­
wie, dotyczące sprawy odstąpienia szkoły Dublańskiej ua rzecz 
Wydziału krajowego. 4. Sprawozdanie z czynności Komitetu 
Wystawy rolni, przemysł, urządzanej w Stanisławowie. 5. Wybór 
Howych członków z miasta celem wzmocnienia Komitetu W y­
stawy. 6. Ogłoszenie Komitetu Centralnego o zniżeniu ceny 
jazdy na kolejach żelaznych dla członków Towarzystwa gosp. 
Udających się na Walne Zgromadzenie Tow. wzajemnych u
espieczeń w Krakowie d. 7. Czerwca br. tamże odbyć sięb.

Uiające. 7. Projekt zjazdów gospodarskich wraz z odczytaniem 
-dnośnego okólnika Komitetu Centralnego z d. 28. Kwietnia 
ł>. r. 1. 427. 8. Wnioski i pytania. 9. Uiszczenie wkładek 
Ua r. 1875. przez członków Oddziału. 10. Licytacya 3 par 
Prosiąt rasy Yorkshire zakupionych z funduszów na zakupuo 
poprawnej rasy trzody chlewnej przeznaczonych, vr dobrach 
Jego Ces Wysokości Arcyks. Albrechta.

Rada Oddziału, zapraszając szanownych czlouków ua to 
Zgromadzenie, wyraża nadzieję, że licznie ua takowe przybyć 
*echcą, jak niemniej spodziewa się, te grono Oddziału gosp 
powiększy się przy tej sposobności. Jakkolwiek Oddział tutejszy w 
ostatnich czasach znacznie s?ę powiększył i tem samem ro ­
kuje powodzenie jednej z najpożyteczniejszych instytucyi w 
kraju, jaką jest Towarzystwo gospodarskie, to jednakże uie 
można zapoznać, żo brak jeszcze wielu gospodarzy rolnych, a 
Szczególniej włościan, których jak najliczniejszy udział nie 
tylko najlepszą mógłby zjednać przyszłość lecz oraz zabezpie* 
ozyć wszelkie te korzyści które jako główny cel Towarzystwo 
gospodarskie z góry sobie zakreśliło.

—  K o ł o  t o w a r z y s k i e  m i e s z c z a n  otrzymało z 
u. k. namiestnictwa zatwierdzenie statutu i wchodzi już w 
fcjcie. Dziś w niedzielę o godzinie 5 z południa, w lokalu 
koła (dom Halawaya) odbędzie się pierwsze walne zgroma­
dzenie założycieli i zapisanyoh dotąd członków, celem wyboru

wydziału i załatwienia potrzebnych jeszcze wymogów oigani- 
zacyjnych. Odbywać się także będzie dalszy zapis członków. 
Spodziewamy się, że szanowne mieszczaństwo uasze zbierze 
się jak najliczniej, w poczuciu własnego dobra. Z naszej stro 
uy łączymy nowej instytucyi, powstającej w poczciwych celach 
raz jeszcze staropolskie „Szczęść Boże“ .

—  Z w r a c a m y  u w a g ę  czytelników ua umieszczone 
w dzisiejszym numerze ogłoszenie o szkole muzycznej w loka­
lu Koła mieszczańskiego.

—  D z i ś  o godź. 4. walne zebranie członków kasyua.
—  L i s t a  s ę d z i ó w  p r z y s i ę g ł y c h  na nadcho­

dzącą kaiencyę: Julian kniaź Puzyna z Czarnołoziec, wł. dóbr, 
Samuel Rapp z Michalcza, propinator, Leib Eisenberg z Sta­
nisławów?, wł. reałn. Józef Bogowsk, z Ispasa, wł. dóbr. 
Marceli Dr. Łękawski z Kołomyi, adwokat, Jan Drzewicki z 
Sniatyna, wł. realn. Hersch Haipern z Wołczyńca, dzierżaw­
ca, Karol Michalewski z Isakowa, wł. części, Wolf Walter z 
Buczacza, wl. realn. Maurycy Scbnirch z Widyuowa, wl. dóbr, 
Salamon Frankel z Stanisławowa, wł. reałn. Moses Kram- 
thammer z Ostrej, propinator, Włodzimierz Zagórski z Dżu- 
rowa, wł. aóbr, Abraham End z Stanisławowa, wł. realn. 
Władysław Melbachowski z Horyhlad wł. dóbr, Ignacy 
Krzystofowicz z Jasionowa polnego wł. dóbr, Stanisław hr. 
Borkowski z Uhrynowa dolnego wł. dóbr, Ryszard hr. Roz­
wadowski z Zakrzewiec, wi. dobr, Edward Torosiewiez z 
Majdanu średniego, wl. dóor, Mieczysław Rokosowski z Tar- 
nawioy polnej, wł. dóbr, Józef Teodorowicz z Rusowa, wł. 
dóbr, Benedykt Krzyczkowski z Buczacza, wł. realn. Antoni 
Iżewski z Buczacza, kupiec, Mieczysław Zaremba z Bohorod- 
czan c. k. notar. Zygmunt Rittigsteiu z Dźurkowa dż. dóbr, 
Leopold Karszuiewicz z Śniatyna c. k. notar, Moses Weil z 
Monasterzysk wt. real. P.otr Lewicki z Horodenki wł realn. 
Leopold Majewski z Ladzkiego dzier. dóbr, Franciszek Gro­
madzki z Buczacza wł. realn. Heisz Fink z Stanisławowa 
kawiarz, Zachariasz Erdstein z Stanisławowa, kupiec, Hersz 
Lothringer z Uhornik dzierż, gorzelń. Karol Frautsek z Śnią 
ty na, kapitai-sla, Szymon Freund z Stanisławowa wł .młyna 
par. Naftali Merengel z Buczacza spekulant.

—  S o w y  o g r ó d  p u b l i c z n y  urządził w Stanisła­
wowie p. J. Klug, za rogatką Tyśmieniecką, na gruncie W . 
Stojowskich Wśród pogodnego lata będzie to przyjemny cel 
przechadzki i rozrywki w cieniu starych, lip, jeżeli gospodarz 
dla uniknienia pyłu, sąsiednią ulicę każe skrapiać. Urządzenie o 
grodu nader wygodne świadczy, źe założyciel uie szczędził kosz­
tów dla zadowolenia publiczności. Jak uwiadamia inserat na 
4. stronie, dziś ogrod ten zostanie otwartym.

—  T o w a r z y s t w o  d r a m a t y c z n e  P. Wożnia- 
kowskiego, udaje się ze Stanisławowa do Doliny.

—  Po ś. p. Minasowiczu są do sprzedania kompletne na­
rzędzia mi- rnicze i przybory do tego fachu należące. Wiado­
mość u pana L. Orłowskiego.

—  W y d z i a ł  k r a j o w y  rozpisuje konkurs do premii 
dla ubogiej czeladzi rzemieślniczej z fundacyi s. p. Wincen­
tego Łodzią Ponińskiego. Szczegóły w następnym numerze.

f  K o z o w a 20. Maja 1875. (W  s p o m i e n i e  p o ­
ś m i e r t n e . )  Józef Elienberger, inżynier i znany badacz na­
tury, który przez swoje wiercenia w ziemi, skarby w takowej ukry 
te na jaw wydobywał, przeniósł się nagle duia 19. Maja w 
wieku 57 lat do wieczności. Chociaż s. p. Elienberger był 
Prusakiem, lecz kochał kraj nasz, w którym od lat blizko 25 
zamieszkał, i dał wiele tej miłości dowodów.

Przez śmierć jego tak wczesną traci kraj uasz jednego 
z najzdatniejszych badaczow ziemi.— Pokój jego duszy.— (O.)

—  W t e a t r z e  lwowskim zmieniają się rządy prędzej 
i rewolucyjniej niż uiegdyś w Meksyku. Tam jeden prezy­
dent morduje drugiego — tutaj jeden dyrektor po wstąpie­
niu, di ugicgo następcę swego, podkopuje pod każdym wzg[ę- 
dem egzystencyi. Obecnie p. Ładnowski zrzekł się dyrekoyi, 
a prowadził ją przez cały tydzień p. Woleński z p. Pini, wy­
dawcą Kuryera, wreszcie —  podobno p. Błotnicki objął dy- 
rekcyę artystyczną, co jedn?k głęboka pokrywa tajemnica 
Przyjaciele sceny, zwolennicy czystości, podpisują petycyę 
do sejmu i rady miejskiej o wjmalowanie i zrestaurowaułe 
sali teatralnej, która brudna, zakopcona, obdarta w najwyż­
szym stopniu.

Nie dziwić się zatem, że w Sejmie komisya budżetowa, 
ze względu właśnie na to iż Dyrekcya teatralna bezustannie 
się zmienia, nie zaleca subwencyowania tąjźe, lecz wnosi u- 
dzielenie Wydziałowi krajowemu na subwencyę dla sceny 
lwowskiej kwotę 12,000 złr., z warunkiem, aby opera przy­
najmniej przez cztery miesiące w roku była utrzymywaną.

— W s p o m i n a l i ś m y  w swoim czasie o zamiarze 
założenia we Lwowie k s i ę g a r n i  „ s p ó ł k i  l i t e r a c k i e j  
Otóż zanuar ten spełzł na niczem, a to w skutek odmowy u - 
dzielenia koncesyi ze strony władz rządowych. Jak czytamy 
w Kzkicach społecznych i literackich, najciekawszem w 
tym zakazie jest samo jego umotywowanie, ograniczające się 
na naiwnem upozorowaniu tą przyczyną, źe już jest 
dostateczna ilość (6) księgarń we Lwowie. Pozostawiając 
bez stosownego ocenienia tę godną uwag" przyczynę, mówią 
Szkice musimy tylko z obowiązku zanotować, iż Kraków, dwa 
razy mniejszy od Lwowa, posiada o dwie księgarnie więcej, 
uie mówiąc już o Warszawie gdzie na jednej ulicy t. j. na 
Krakowskiem przedmieściu dziewięć księgarń się znajduje.

Rówuież uie do/wolono panu No wóleckiemu założyć 
filię księgarską w Nowym Sączu. Niema co mówić, w walce 
z oświatą znakomitych doczokujemy się rezultatów.

—  W e  L w o w i e  s a m o b ó j s t w a  coraz częstsze: 
znów odebrała sobie życie wystrzałem z rewolweru p a n n a  
Uhle; w ten sam sposób zakończył rachunki swoje z tym świa­
tem Stefan Hussakowski, porucznik z pułku ks. Holsztyńskie­
go. Smutne to bardzo !

— M i n i s t e r  w o j n y  w porozumieniu z ministrem 
obrony krajowej rozporządził, ażeby tara gdzie służbowe i 
miejscowe stosunki nie dozwalają powoływać zaraz po żniwach 
obowiązanych do ćwiczeń wojskowych rezerwistów, powołano 
ich na wiosnę, bądź wszystkich bądź też częściami. Peryody 
ćwiczeń mają być przez odnośne komendy wojskowe, w poro­
zumieniu z władzami politycznemi w ten sposób uregulowane, 
ażeby rzeczone ćwiczenia pod wszelkiemi warunkami do 30. 
Września skończone zostały.

—  „Ojczyzna" donosi, że zniesienie okręgu celnego brodz- 
kiego przyjęte zostało w zasadzie na konferencyi celnej, w 
zamian za ustępstwa uczynione ze strony Rosyi, pod wzglą­

dem połączenia kolei au&Łryackich z rosyjskiemi w Tomasza** 
wie i Nowosielicy.

— Znowu obraz Matejki. W  krakowskiej „Kronice“ czy­
tamy : Pracownia genjalnego naszego artysty, Matejki, wydała 
nowe dzieło. Jestto przecudnej piękności szkic treści reliji.i- 
nej, przedstawiający „Posłannictwo Najświętszej Maiji Panny.

—  Korespondent trdzety Warszawskiej pisze o udzia­
le polskich artystów w tegorocznej wystawie sztuk pięknych 
w Paryżu: »Mało naszych rodaków bierze udziai w wysta­
wie, ale wszyscy dają rzeczy starannie opracowane pięknie 
wykończone. Matejko zajmuje Paryźan „Chrztem dzwonu Zy- 
gmnntowskiego w Krakowie“ . Panna Izydoryua Mikulska 
dała obraz pod uarwą Le Repos i portret kobiety. Oba ma­
lowidła wcale dobrze wykonane. Panna Mary a Plużańska, u- 
rodzona w Kadyksie, w Hiszpanii, wystawiła śliczne rysunki 
ua porfirze i fajansie. W  dzi ale rzeźby mamy popiersie z mar­
muru, portret hrabiego de S , znakomicie wykonany przez
Klemensa Bedyczowskiego. Feliks Grabowski rodem z Angres 
dai płaskorzeźbę z gipsu pod nazwą: Sainte Esperance. W ła­
dysław Hegel z Warszawy, przestał tworzyć Weuery, a rzu­
cił się do portretów. W  tym roku wystawił dwa utwory togo 
rodzaju, jedno popiersie z palonej gliny a drugie z gipsu, Na 
reszcie w dziale architektonicznym, celuje August Wieczfiń- 
ski de Serres, z planem dworca kolei żelaznej w Peszcie.

Papieski kalendarz dworski za rok 1875, wyliczając 
książąt kościoła, nazywa kardynała Ledóchowskiego, arcyoi* 
skupa gnieźnieńsko-poznańskiego, ks. prymasem Polski i me­
tropolitą wszystkicli do dawnej Polski należących biskupstw, 
których liczba obecnie wynosi 27 wraz z 8 biskupami sufra* 
ganami.

—  S u m i e n n y  s t r a ż n i k .  Temi dniami z Krakowa 
eskortowano pruskim pociągiem szubpaśnika, kelnera Izraela 
Brauna. Minąwszy stacyę Trzebinią, wyskoczył Braun nagle 
z wagonu, aczkolwiek pociąg byl w największym pędzie. E s ­
kortujący strażnik był aż nadto sumiennym i odważył się w y­
skoczyć za Brauuem. Ten przypłacił swoją odwagę śmiercią, 
strażnika zaś mocno pokaleczonego znaleziono pod groblą ko­
lei i przywiez.ono wieczorem do Krakowa.

—  Aeronauta Violet le Duc w swoich naukowych no- 
tatach powiedział, że w wysokości 4,000 metrów człowiek 
zapomina się. Z tej okoliczności pewien talmudzista posiał do 
\eu e Freue Presse ciekawą wzmiankę, źe w Talmudzie Tr. 
Sanhedrin fol. 109 stoi jako objaśnienie pomieszania języków 
podczas budowy wieży Babel: „Powietrze na wieży pozba­
wiało pamięci". Z tego wnioskują, że wysokość wieży Babel 
dochodziła do 4,000 metrów.

—  W olbrzymiej bryle lodu, która oderwała się z gó 
ry Mont-Blanc, odnaleziono zwłoki przed laty zaginionego 
artysty dramatycznego amerykańskiego, Johna Blanckfort, któ - 
ry w owej epoce bez przewodnika usiłował był wdrapać się 
na szczyt góry. JElysy artysty i odzież jego w zupełności zna­
leziono zachowanemł.

—  Z d a n i a  m o r a l n e .  Ze wszystkich rzemiosł najwięcej 
zwolenników ma szycie butów, ze wszystkich części ubrania 
najłatwiej o kapelusz, a ze wszystkich usług, jakie oddajemy 
ludziom, najmniej kosztuje przystawienie stoika.

—  S z k i c e  s p o ł e c z n e  i l i t e r a c k i e ,  czasopismo 
prowadzone nadzwyczaj starannie i umiejętnie tak co do treści 
jak formy zewnętrznej, wychodzi w Krakowie w objętości 2 
arkuszy każdy numer. Numer 10 z dnia 15 Maja zawiera 
Nasza komisya konkursowa, artykuł wstępny. Wiara i W ie ­
dza przez dra Źulinskiego. Dzieci Tantala, wiersz St. Grudziń$ 
skiego. Sama jedna, powieść, c. d. Z teki K. B, kilka listów 
Angusta Wilkońskiego. Nie wiem sam. wiersz Z poła języko­
znawstwa, c. d. Dramat bez nazwy bezimiennego au­
tora, (recenzya). Roczniki archeologiczne, ocena Fr. ks. Mar­
ty uowkiego, dokończenie. —  List ze Lwowa —  Miscelanea.

Odpowiedz* redakcyi
Szanownych czytelników, zapytujących o dalszy ciąg za ­

czętej w odcinku powieści, przepraszamy za chwilową przerwę 
Sprawy sejmowe przy szczupłości miejsca zmuszają nas do za­
wieszenia feletonu, który po zamknięciu sejmu — co nastą­
pi w tym tygodniu — znowu bez przerwy kontynuować 
będziemy.

Cennik lw ow skiej Izby Handlowej.

Lwów dnia 22. Maja.

I. Akcyi
Kolej Karola Ludwika 200 złr. m. k . . . .

„ Lwowsko-Czerniowiecka 200 złr. w sr. . 
Banku hipotecznego 200 złr. w. a..........................

II. Listy zasi za 100 złr.
G alicyjskiego Towarzystwa kred. 5%  w. a. . . 

„ „ „ 4 /d  w. a. .
» „ „ 5%  okres. . .

3anku hipotecznego 6 ;/„ w. a.......................................
Galicyjskiego Zakładu kredyt, włość. 6°/. . . . 
Ogóln. rolD. kred. Zakl. dla Galicyi i Bukowiny 

w. a...............................................................

IH Obligi za 100 złr,
Galic. in d e m n iz a c y jn e .................................................
Pożyczki krajowej z r. 1873 .................................
Losy miasta K r a k o w a ................................................ ’

„  „  ‘ S tanisław ow a......................................
IV. Monety.

Dukat holenderski 
„ cesarski

20 franków 
L>ółimperyał . . . . 
liube śrebny . . . .
Rubel papierowy . . 
Pruskie bilety kasowe 
Srebro ..........................

płacą | żądają
złr. w, a.

232 25 
138 50 
247 —

234 25 
141 50
249 —

87 15 
77 — 
87 15 
92 15 
98 50

87 75 
77 75 
87 75 
92 75 

100 —

89 75 90 75

87 — 
91 50 
15 75 
15 —

87 75 
93 — 
16 75 
16 50

5 14 
5 19 
8 87 
8 96 
1 62 

1 52 '  
1 62 4  
10? 25

5 23
6 27
8 93
9 12 
1 70

1 53 v  
1 63 V* 
1J8 5'



w Sfaiilsła w o wio,
odbędzie się w miesiącu wrześniu 1875. od drua 18. do 26.

Wystawa ta obiecuje być nader świetną, dla rolników i przemysłowców wielce 
korzystną. Kom itet Wystawy rozesłał dotąd w wielkej liczbie programy i zaprosze­
nia, jakoż znaczny już poczet pp. Wystawców zgłosił się z produktami i wyrbbami 
swemi: w przypuszczeniu jednak, że mimowoli niektórzy pp. właściciele dóbr lub 
firmy mogły być przy rozsełce programów i zaproszeń pominięte komitet zaprasza 

niniejszem wszystkich I*. T. producentów

d o  o b e s ł a n i a  w y s t a w y ,
Zgłoszei ia i wszelkie zapytania adresować należy: do Komitetu W y ­
stawy rolniczo-przemysłowej na ręce W go Zygmunta Święcickiego, w 
i - e  Stanisławowie. —  Ostatni termin zgłoszeń 1. sierpnia 1875.

OOOOOOOOOOOO' QQQQO£QOQQQOQQQQOGO

° Tymczasowe doniesienie
ces ottomańsliiegó

C T l  , K U
pod dyrekcyą

J ó z e f a  D e r s j i i i i
Dyrektora Cyrku Jego ces. Mości Sułtana

Podpisany ma zaszczyt mieszkańców Stanisławowa i okolicy niniejszem zawiadomić, 
że w cyrku naprzeciw Bazaru rozpocznie szereg przedstawień wyższej sztuki jazdy 

dresury konnej , gimnastyki i baletu z których

PIERWSZE WIELKIE PRZEDSTAWIENIE
dane będzie we Czwartek dnia 27. Maja 1875 o godzinie 8 wieczór.

Każdej niedzieli i święta dane będą dwa przedstawienia. Początek 1. przed- 
wienia o godż. 4. popołudniu, drugiego zaś o godź. 7. wieczorem. Przedstawienia 
te odznaczają nietylko rozmaitością produkcyj wyższej jazdy, dresury, gimnastyki i 
baletu ; wykonane będą niewidziane tu najnowsze- czarodziejskie panlominy, a mia­
nowicie między innemi godne uw agi: Księżniczka SternroscLen, wielka pantomiiTa 
w 5 aktach. Rewolta Ukraińska, wielka historyczna pantoiiiina w 10 obrazach 

| Kopciuszek wielka czarodziejska pantomina w 4 aktach wykwintnie i przepysznie 
wykonana jak takową w żadnym cyrku dotąd nie przedstawiono, pod kierownictwem 
Dyrektora J. Derssin.

Pomienioną pantominę wykona. 70 dzieci od 4 do 7 lat wieku w sposób najoryginalniej­
szy i nadzwyczaj elegancko ubranych. IV przepysznych karetach i ekwipażach, zaprzężonych 
nadzwyczaj pięknem) kucykami. Piękne ugrupowanie scen, wykwintne ubiory, 
dekoracye, ekwipaże wykonane w pierwszorzędnych fabrykach z najdroższych inateryalów i 
tkanin wprawią każdego w zadziwienie nie do opisania. — Towarzystwo posiada 60 koni 
wolnej dresury i szlachetnej rasy, dresowanego osła jakoteż dobrze zorganizowaną kapelę. 
Programy świeże nastręczą wiele pizyjem ności i rozrywki, takowe będą codziennie glaszane 
afiszami.

Towarzystwo przybędzie tu osobnym pociągiem z Czerniowiec.

€ e n y  M ie js c .  Loża na cztery osoby 5 zlr. — Miejsce numerowane 1 zlr. — lm icjsce 
80 cent. — II miejsce 50 cent. — galerja 25 cent. — Dzieci niżej lat 10 na miejsca numero­
wane płacą połowę. Dla PP. wojskowych od sierżanta niżej Galerja 15 cent. Dla wygody P. 
T. Publiczności bilety sprzedają się od godziny 10 rano do k*..ika przedstawienia w kasie 
cyrku.

Szanowna Publiczności ! Przybywając tu na krótki czas z towarzystwem rncjem nie 
szczędziłem kosztów ani trudów aby tylko zupełnie zadowolenie Jej osiągnąć. Cyrk urządzo­
ny i zastosowany do wygód. Siedzenia wszystkie na sposób a m f i t e a t r ó w ,  opatrzony podłogą— 
cyrk oświetlony 150. płomieniami gazowemi Spodziewam się zacem doznać tu szczególnych 
względów i życzliwego poparcia przez krótki czas mego pobytu—Ośmielam się przeto do 
najliczniejszego udziału zaprosić. Z szacunkiem

O  (3— ?} Dyrektor ces. ottomańskiego cyrku.

8oooooo<

g a l i c y j s k i e  o g o l n e

Towarzystwo ubezpieczeń
Główna Agencya w Stanisławowie,

ubezpiecza po niskiej i stałej premii od ognia, gradobicia i na żjcie 

w różnych kombinacyjo.ch i uprasza o łaskawe liczne nakazy.

(3-3) m

Wydawca i odpowiedzialny redaktor Rudolf Jastrzębski.
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środek przeciu- grzybowi w dom ach tudzież środek zapobiegaw czy  
w świeża zbudow anych inieszkauiark.

Najnowsze sorawozdoniił < opis użyf-r.-i i cennik tego środka, który wykazać się może 
niewątpliwymi świadet-lwami o 1 t»-letn ż iii a k t iik u  , ro/.sjdamr na zadanie darmo 

i oplatuie na wszystkie strony świata. '  2 —6
Y iln l l i  &  C u  . fabryka chemiczna w B e r l i n i e  W . ,  Lcipzigslrasse 107.
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Rękawiczaik i bandażysta
W  S T A l f f ó t - J L W O W I & .

Mam zaszczyt zawiadom ić Sz. P T. Publiczność, że przeniosłem 
mój sklep, do domu P Arnola Sender naprzeciw bazaru obok 
dawnego sklepu p. Salmiewicza. Skład mój zaopatrzyłem świeżo 
w wielki wybór rękawiczek glansownycb, i jelonkowych jakoteż 
przyjmuję obstalunki tak w miejscu jako i na prowincjjej które 
załatwiam jak najspieszniej. Polecam usług* moje łaskawym względom 
Sz P. T. publiczności i dotychczasowych moich odbiorców, uprasza­

jąc o odwidzanie nadal zakładu mego.1—3 I
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Niniejszem mamy zaszczyt zawiadomić Szanowną Publiczność, iż dla wię­
kszej dogodności komitentów naszych założyliśmy z dniem 1 Maja b. r. 

agcncyę w A*0<1 t r o i m y g f r i t p f k  pod firmą:

l e i i i s i i  
Wrocławskiego Banku Komisowego,

w której zakres działania następujące wchodzić będą czynności:
1. załatwianie interesu wekslarskiego;
2. załatwianie wszelkich interesów komisowych i interesu 

spedycyjnego.
3. udzielanie zaliczek na towar gotowy.
Kierownictwo agentury tej, którą niniejszem łaskawym wzglę­

dom szanownej Publiczności jak najgoręcej polecamy, powie­
rzyliśmy panu.

z*Ltą

Wrocław, dnia 12. Maja 1875.

Wrocławski Bank Komisowy.
w

( 1 - 3 )

Przy sprzyjającej pogodzie 
«  Dziś »» Niedziele dnia 3Si itlaja i8?i»

nastąpi otwarcie nowo założonego Ogrodu
pod nazwą
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przy ulicy Tyśmienieckiej, (dawniej tak zwana ,,Meislówka“ )
zastosowanego do wygód P. T. Publiczności.

Podpisany postarawszy się o wszystko, cokolwiek służyć inoże dla uprzyjem nieni g o ­
ści, zaopatrzył takowy w 2 kręgielnie pod jednym da hem (kryte), dla wygody urząd ..lem 
również Pawilon na Snosób szwajcarski, d'a dzieci zaś huśtawkę, usługa zwinna i na zawołanie, 
piwnicę zaopit .;yłem obficie, sprowadziwszy Piwo Szwechadzkie bmhera, jakoteż Krakowskie 
Jona, również Stanisławowskie p tedelmajera —  Każdego czasu przekąski na zimno.

Polecając się łaskawym względom Szanownej Publiczności, w nadziei , że takowa ze- 
che jak dotąd i nadal zaszczycać mię swojemi względom* kreślę się

* szacunkiem
1—2 T. K  Xj x t  O .
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Z drukarni J, Dankiewicza w Rtan‘sławowie*


